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Walki w Karpatach.
Nadworna odzyskana przez sprzymierzonych

Wiedeń, IG lutego.
Urzędowo ogłaszają dnia 15 i u logo :
W Królestwie Polskieni i w Galicy i zachodniej nic nie zaszło.
Walki w Karpatach także dalej znajdują się w pełnym toku.
W Galicyi południowo-wschodniej zajęto wczoraj Nadworną i odparto wroga 

w kierunku na Stanisławów.
Na południowym terenie wojny nie ma żadnych zmian; z wyjątkiem nieznacz- 

“ych utarczek granicznych, panuje spokój.
Zastępca szefa sztabu  generalnego von Hoefer, m arszałek polny porucznik.

OfenzyiDa niemiecka
z Prus Wschodnich.

Berlin, 16 lu tego
W ielka głów na k w a te ra  15 lutego donosi :
Na północ od Tylży nieprzyjaciel został odparty z Fiktaken i wypędzony dalej 

w kierunku Taurogów. Po tej i tamtej stronie granicy na wschód od Jezior trwają 
jeszcze dalej walki pościgowe. W szędzie wojska nasze szybko postępują naprzód.

Przeciwko nieprzyjacielskim siłom, ruszającym przez Łomżę, idą naprzód nie­
mieckie oddziały w okolicy Kolna. W terytoryum W isły zyskaliśm y dalej na terenie. 
Raciąż został przez nas zajęty. W poprzednich walkach obok wielu jeńców, zabra­
liśmy 6 armat.

W Polsce, na lewym brzegu W isły, nie ma szczególnych zmian.
Naczelne kierownictwo armii.

Bezskuteczne 
ataki francuskie.

Berlin, 16 lutego.
Wielka główna kwatera 15 lutego ogłasza:
Na południe od Ypern kolo -St. Eloi zabrali- 

S1»y nieprzyjacielowi około 900 metrów z jego 
po/.ycyj. Kontrataki nieprzyjaciela pozostały 
bez skutku.

kuksa i u o nic udał się atak nieprzyjacielski w 
okolicy na. południowy zachód od La Bassee. 
Kilka tuzinów jeńców pozostało w naszych rę­
kach.

Przedni rów, który straciliśmy 12 h. m. nad 
^udelkopf, zajęliśmy znowu.

Z Sengern w dolinie Laucli nieprzyjaciel zo- 
st&ł odparty. Miejscowość Renspach została do­
browolnie przez nieprzyjaciela opróżnioną.

Naczelne kierownictwo armii.

przebieg zwycięskich waH |  
Niemców w prnsiech Wschodnich

Berlin, 16 lutego.
(T. B.) Specyalny korespondent „Lokalanzei- 

gera“ przesyła obszerny opis ostatnich walk 
w Prusiech Wschodnich :

Dnia S lutego prawe skrzydło ruszyło mar­
szem na Jańsborg. Tego samego dnia Jańsbork 
był już w niemieckiem posiadaniu, a  57-ta dy- 
wizya rosyjska, która uparcie się broniła, została 
prawie zniszczoną. Resztki jej uciekły w kierun­
ku twierdzy Osowiec.

Po stronie niemieckiej zaangażowane byłv 
dosyć znaczne siły w kierunku Pilkał i Lazde- 
nów, aby zaatakować nieprzyjaciela, który znaj­
dował się w obu tych miejscowościach, a nadto 
w Gąbinie i Stołupianach i aby przez nagły atak 
vv kierunku południowo wschodnim, koło Szyr- 
wint, Władysławowa i Witkowska, odciąć mu 
odwrót ze .i; mpian do Kowna. Podczas tych 
°peracyj. przy,-/, i o do walki przeciw 56-tej dy- 
^jzyi rosyjskej, którą zupełnie zniszczono. — 
Miejscowości Kpuł.i i Haliszki zostały wzięte 
szturmem.

Po zajęciu Pilkał przez Niemców, Rosyanie 
cofnęli się w kierunku na Stołupiany, ale zapó- 
zno, albowiem silne oddziały niemieckie już do­
tarły ą 0 Szyrwint i Wierzbołowa i temsamem 
zamierzono oskrzydlenie sił nieprzyjacielskch 
było dokonane.

Sprawozdanie konstatuje ogTomne wysiłki , 
energię w o js k  niemieckich w tych walkach.

Osaczenie Rosyan przyszło tak nagle, że ro­
syjska brygada siedziała sobie w Kibartach 

spokojnie w domach, gdy wieś już była osaczo­
ną przez wojska niemieckie. Bez jednego strza­
łu Rosyanie musieli się poddać.

We wszystkich walkach jedenaście dywizyj 
r°syjskich zostało częścią pobitych, częścią znł- 
Ł2czonych. Możliwość pogłębieni* klęski jest je- 

wielka.

Rosyjsfia Rada pańsłoa o Dojnie.
Petersburg, 16 lutego.

(T. B.) Na ostatniein posiedzeniu Rady pań­
stwa przemówił prawicowiec, Ił u r k o, który' 
zauważył, że wobec wielkich wypadków świa- 
wych wszystkie czynniki polityczne w Rosyi 
złączyły się w myśl wielkiego państwa rosyj­
skiego. Obecna wojna ostao cznie usunie wie- 
kowm spory między rosyjską a polską ludno­
ścią. Spodziewać się także należy, że stanie­
my wr Konstantynopolu, bo posiadanie jego je­
dynie sprowadzić może rzeczywiste zjednocze­
nie Rosyi z południowymi Słowianami i złamać 
germanizm. Spodziewać się tego należy tern- 
bardziej, że ciągłe przeszkody tego zjednocze­
nia, tj. opór tych państw, w których cenimy 
dziś naszych sojuszników, zostały usunięte.

Ks. G o 1 i c y n podniósł, że każda chwdla o- 
becna stwarza stulecie przyszłości rosyjskiej. 
Nie powinno nas to wyprowadzać z równowa 
gi, że walczymy wr granicach wdasnego kraju, 
ho jest to pule bitwy, na którem ongi zmiażdży­
liśmy Tatarów.

Prezydent G o 1 u b i e w skonstatował, że o- 
bec.na wojna umocni potęgę Rosyi, której oby- 
watele są do wszystkich ofiar gotowi. Kraj 
czyni wdelkie wysiłki, ale równie wielkie będą 
wyniki, które Rosyi zapewnią pokój i wolny 
od obcych wpływów, rozwój.

Następnie odczytano ukaz, odraczający Ra­
dę państwa do listopada; zbierze się ona prę­
dzej tylko w razie nadzwyczajnych wypadków.

Uchwały ministrów skarbu 
Trójporoznmienia.

Magdeburg, 16 lutego.
(T. B.) „Magd. Ztg“ donosi, że na konferen- 

eyi ministrów skarbu Trójporoznmienia w Pary­
żu uchwalono :

1. Banki francuski i angielski przyznają Ro- 
s- i zaliczkę po 600 milionów franków, dla wy­
płaty płatnych w Paryżu i Londynie zobowią­
zań.

2. Konferencya zasadniczo zgadza się na plan 
finansowy Rafałowicza dla podniesienia kursu 
rubla przez wydanie wspólnych, angielsko-fran- 
cusko-ros' :skich asygnat kasowych.

3. Emisya wspólnej pożyczki wojennej zosta­
ła odroczoną do usunięcia trudności konstytu­
cyjnych w Anglii i Francyi.

Rosyjski mnister skarbu B a r k  skorzystał 
z pobytu w Parvżu, aby poprowadzić pertrakta- 
eye w Credit Lvonnais o umieszczenie rosyj­
skich asygnat kasowych na 1000 milionów fran­
ków po 6 proc. Z powodu niezadowalniającego 
stanu francuskiego rynku pieniężnego, Credit 
Lyonuais nie mogła jednak zawrzeć interesu.

Niemiecki poseł socyalistyczny o wojnie 
i pokoju.

Frankfurt. (T. B.) Na zgromadzeniu tysięcy 
robotników przemawiał tu poseł i członek pre- 
zydyum partyi socyalistyeznej S c h e i d e - 
m a n n ,  który mówił o wojnie i dostarczaniu 
żywności dla ludności. Powiedział on, że wojna

musi być doprowadzoną do szczęśliwego końca, 
nie w tym celu, by przyszedł do skutku pokój 
głodowy, lecz pokój, który pozwoli nasycić się.
Niemieccy robotnicy clicą tylko pokoju hono­
rowego dla Niemiec. Twierdzenie nieprzyjacie­
la, że chce zwalczyć imperyalizm niemiecki, od­
pieramy tern, że chce on zabić naszych braci i 
synów. Angielski marynizm, który tyranizuje 
świat cały i płynie pod fałszywą flagą, jest gor­
szy. niż militaryzm niemiecki.

Flota francusko-angielska blokuje 
Dedeagacz.

Sofia. (T. B.) „Cambaria“ donosi z Dedeaga- 
czu, że eskadra angielsko-francuska strzeże 
tamtejszego portu i wstrzymuje wywóz zboża 
do Włoch.

Zatopienie okrętu szpitalnego przez 
Rosyan.

Konstantynopol. (T. B.) Ag. tek Milli donosi: 
Zatopiony przez Rosyan pod Trapcruntem pa­
rowiec „Waszyngton", służył jako okręt szpi­
talny. Jestto dowodem barbarzyńskiego postę­
powania Rosyan, dla których nie ma miejsca 
wśród narodów kultumych.

Nowa ekspedycya portugalska do Angoli.
Londyn. (T. B.) Z Lizbony donoszą: Nowa 

ekspedycya w liczbie 3.000 wyjeżdża do Angoli,
aby podjąć ofenzywę przeciw Niemcom w połu­
dniowej Afryce.

Berlińskie Biuro Wolffa dodaje: Wiadomość 
ta przyjęta będzie w Niemczech z powątpiewa­
niem i spokojem.

Czingtau —  Fudżishima.
Berlin. (T. pryw.) „B. Z. ain M.“ donosi : J a ­

pończycy czują się tak pewni w posiadaniu 
Czingtau, że jak donoszą dzienniki tokijskie, 
przechrzcili już wszystkie place i ulice w tern 
mieście. Nazwę Czingtau zamieniono na Fudżi­
shima, co oznacza „stolicę półwyspu11. Gywil- 
nj m gubernatorem Czingtau mianowany został 
dawny radca ambasady japońskiej w Berlinie, 
baron Funakoszi.

Zamknięcie kabla.
Amsterdam. (T. pryw.) O udach zamknię­

cia telegramów przez Anglików rozchodzą się 
rozmaite przypuszczenia. Gazeta „Badoiiand"1 
twierdzi, że należy przyjąć za pewnik, że czyn 
ten stoi w związku z nrzewozem nowych wojsk 
Kitschenera. Zamknięcie wszystkich telegra­
mów, gdziekolwiekbądź, jest w takim razie pier­
wszym obowiązkiem ostrożności rządu, który 
je zarządza. Wróg nie powinien wiedzieć drogą 
telegraficzną, że rozpoczęto przewóz.

Pod własną flagą.
Londyn. (T. B.) Biuro Reutera donosi: „Lui- 

itaniT1 wyjechała z Liwerpolu pod flagę an­
gielską.

Telegramy.
(Telegramy »ntosu Narod»« 7. 6n.  16 lu t’go 1615).

Arcyksiężne w schronisku dla polskich 
wygnańców wojennych.

Wiedeń. (T. B.) Arc. I z a b e l a  i małżonka 
arc. Karola Stefana, arc. Marya T e r e s a  zwie­
dziły onegdaj kuchnię urządzoną dla wychodź­
ców polskich z lepszych sfer z Galicyi przy Tie- 
fer Grabem Arcyksiężne przybyły w towarzy­
stwie dam dworu hr. Eleonory Z a m o y s k i e j  
i hr. M o n t  j o y e i były przyjęte przez ks. 
Maryę L u b o m i r s k ą ,  hr. Maryę M y c i e 1- 
s k ą, hr. Wandę Z a m o y s k ą ,  lir. Helenę i 
Maryę K o m o r o w s k i e  ,hr. S i e m i e ń s k ą  
i p. Kazimierzową P o c h w a l s k ą .  Arcyksię­
żne zabawiły dłuższy czas w czasie obiadu w 
kuchni i wyraziły żywe zadowolenie dla gorli­
wości Komitetu i Pań, które biorą udział w roz­
dawaniu obiadów.

Prowizoryczna imatrykulacya powołanych  
pod broń.

Wiedeń. (T. B.) Min. oświaty wystosował do 
wszystkich rektorów i krajowych władz szkol­
nych okólnik, zezwalający, aby absolwenci 
szkół średnich, którzy z powodu powołania do 
czynnej służby wojskowej nie mogą złożyć na 
czas potrzebnego do studyów uniwersyteckich 
egzaminu uzupełniającego na początku roku 
1915—16, zostali na razie prowizorycznie ima- 
trykulowani jako zwyczajni słuchacze Wy­
działów świeckich, a gdy się znajdują już -w 
czynnej służbie wojskowej, byli dopuszczeni do 
zapisów na wykłady, ale egzamin uzupełniają­
cy muszą złożyć najpóźniej przed rozpoczęciem 
trzeciego półrocza uniwersyteckiego.

Ograniczenie produkcyi piwa w Austryi 
i Niemczech.

Wiedeń. (T. B.) Dziennik rozporządzeń pań­
stwowych ogłasza rozporządzenie min., zakazu­

jące przerabiania jęczmienia na słód. Zakaz
wchodzi w życie 19 bm.

Berlin. (T. B.) Biuro Wolffa donosi: Rada 
związkowa przvięła zarządzenie co do ograni­
czenia produkcji słodu w browarach i zmianę
cen maksymalnych kartofli.

Wybuch bomby na balu maskowym.
Sofia. (T. B.) Wczorajszej nocy nastąpiła w 

sali tutejszego" Kasyna miejskiego, podczas ba 
lu maskowego, urządzonego przez bułgarskich 
artystów, eksplozya, której przyczyna dotych­
czas nie jest jeszcze znaną. Przypuszczają, że 
wybuchła bomba, lub też maszyna piekielna. — 
Jedna osoba zginęła, 10 odniosło zranienia, z 
tych 2 ciężkie. Wdrożono śledztwo.

Bukareszt. (T. B.) „Adeverul“ donosi z So­
fii, że bomba na balu maskowym w kasynie za­
biła oficera B o j a c z e w a, syna b. ministra 
wojny. Rany odnieśli: należący do partyi rzą­
dowej B r a k a o ł o w  i K u c e  w, oraz c ó r k a  
B o j a c z e w a .  Zdaje się nie ulegać wątpliwo­
ści, że zamach miał podkład polityczny.

Sofia. (T. B.) Zamach na balu wywołuje tu 
największe wzburzenie tern bardziej, że dotąd 
nie wyśledzono sprawcy. Syn byłego ministra 
wojny Bojaczew i córka obecnego ministra woj­
ny Ficzewa umarli z powodu ran. Sądzą, iż za­
mach miał tło polityczne. Wśród mieszkających 
tu Serbów dokonano liczne aresztowania. Możli­
we, że zamach jest dziełem anarchisty lu 
obłąkanego.

Plotka o zerwaniu stosunków między 
rządem belgijskim a W atykanem.

Paryż. (T. B.) Poselstwo belgijskie zaprzecza 
doniesieniom „Matina11 o zamierzonem zerwa­
niu stosunków między rządem belgijskim a 
nuneyuszem papieskim przy dworze belgijskim.

Międzynarodowa akcja 
dla ofiar wojny jn Polsce.

Lozanna, 16 lutego.
(T. B.) Generalny Komitet zapomogowy dla 

dotkniętej wojną ludności w Polsce, ma skład 
następujący:

Prezes: Henryk Sienkiewicz.
Wiceprezes: Ignacy Paderewski.
Przewodn. Komitetu wykonawczego: Anto­

ni Osuchowski; zastępcy: hr. Plater i prof. Dr 
Kowalski.

Sekretarz gener.: P i  I t z; kasyer M a r c o -  
n i.

Członkowie: prof. Laskowski (Genewa), prof. 
Aszkenazy (Lwów), Wład. Mickiewicz, Curie- 
Skłodowska, Mikołaj Potocki, ks. Poniatowski, 
Gałęzowski, baron Taube z Paryża; ks. biskup 
Ruszkiewicz, ks. Włodz. Czetwertyński (se­
nior), Józef hr. Potocki, ordynat Zamoyski, Kro- 
nenberg, Sobański, Bergson (przew. gminy ży­
dowskiej). Geisler (przew. gminj ewangeli­
ckiej), ks. Lubomirski (przew. obywatelskiego 
komitetu zapomogow.), Wojciechowski (del 
towarzystw kooperatywę), Drzewiecki (przew. 
Zjednoczenia techników) z W arszaw y; książę 
biskup krakowski Sapieha, Stanisław hr. Tar­
nowski, rektor Kostanecki, ks. Czartoryski, dy­
rektor Steczkowski, ks. poseł Londzin, Frueht- 
man; ks. Radziwiłł (prezes Koła polskiego w 
Berlinie), Chłapowski, Adamski, poseł Trąmp- 
czyński, Szułdżyński (prezes Twa rolniczego 
w Poznaniu) ; ks. biskup Rhode z N. Jorku ; 
Karabasz, przewodniczący i Sinulski skarbnik 
polskiego centralnego Związku w Chicago.

Zatarg Grecyi z Turcyą.
Ateny, 16 lutego.

(T. B.) Ag. ateńska donosi: Greckiego atta­
che marynarki w Konstantynopolu Kriesisa in- 
sultowałwtych dniach na ulicy tajny agent poli 
cyi. "Wskutek tego poseł grecki P a n a s  udał 
się do Wielkiego Wezyra, aby przeciw temu 
zaprotestować. Wezyr wyraził ubolewanie, ale 
Panas oświadczył, że nie może go to zadowol­
ili ć, musi więc donieść o tern swemu rządowi 
i czekać instrukcyi. Rząd ateński polecił telegra­
ficznie Panasowi zażądać spełnienia następu­
jących warunków :

1. Prefekt policyi w Konstantynopolu ma Pa­
nasowi złożyć ofieyalną wizytę i przeprosić go 
w obecności całego personalu poselstwa.

2. Urzędnik policyjny, który zawinił, ma być 
natychmiast usunięty i postawiony przed sąd.

3. Rząd turecki ogłosi komunikat, w którjm  
ogłosi rzecz o udzielonej satysfakcji.

Zanim nota grecka nadeszła do Konstanty­
nopola, Wielki Wezyr posiał podsekretarza do 
Panasa, by ten imieniem Wielkiego Wezyra wy­
raził ponownie ubolewanie. Panas oświadczył, 
że sprawa wyszła już poza zakres jego działa­
nia. Wieczór doniósł Panas telegraficznie do 
Aten, że wręczył rządowi tureckiemu notę 
grecką.

Tutejszy poseł turecki oświadcza, że żądane 
przez Grecyę zadośćuczynienie będzie udzie­
lone.

Konstantynopol, 16 lutego.
(T. B.) PoMł grecki Panas wyjechał. Sekrs-

tarz i reszta personalu poselstwa greckiego po­
została w Konstantynopolu.

Ateny, 16 lutfcgo.
(T. B.) Agencya ateńska donosi : PoniC-waz 

przeprowadzenie przyrzeczonego zadośćuczynie­
nia natrafiło na trudności, mniial Panu* wy p ­
chać z Konstantynopola. Pierwszy sęku tar/, 
poselstwa greckiego pozostał na miejscu.

Kronika.
Zakaz wjrwozu żywności z Krakowa. Komen­

da tutejszej twierdzy ogłosiła wczoraj zakaz wy­
wozu z K r  a  k o w a w s z e 1 k i e li ś r o d k o w  
ż y w n o ś c L

Ja k  komunikuje obwieszczenie Komendy, ar­
tykuły żywności można wywieść tyko w wy­
jątkowych wypadkach po uzyskaniu urzędowego 
zezwolenia. Do udzielania takich pozwoleń u- 
prawniony jest oddział dla spraw cywilnych 
przy Komendzie twierdzy i ul. Poselska 6, 11. p.) 
albo c. i k. Intendantura (Kanonicza lbf. . t owa­
ry wywożone bez zezwolenia będą pudieguc 
konfiskacie przez żandarmeryę u bram twhr-
dzy.

Ruch z okolic Krakowa. Do stacyj kolejo­
wych, znajdujących się w krakowskim rejonie 
fortecznym (Mydiniki, Kraków, Podgórze lia -  
szów, Podgórze—Bonarka, Podgórze—miasto, 
Swoszowice, Kraków—Grzegórzki), dozwolone 
jest wydanie biletu jazdy osobom cywihiym 
wtedy, gdy przedłożą obok potwierdzonego do­
wodu identyczności ze strony władzy polity­
cznej I. inst. lub zatwierdzonej urzędowo foto­
grafii, także przepustkę, wydaną przez e. i k. 
Komendę fortecy w Krakowie. Zwraca się uwa­
gę, że pobyt w Krakowie dozwolony jest tylko 
za pisemneut zezwoleniem c. i k. Komendy For- 
tecznej.

O przemycanie listów. Komenda krakow skiej 
Twierdzy rozlepiła wczoraj następujące ogło­
szenie : Wiele osób zajmuje się przemycaniem 
listów do Monarchii z okolic zajętyely przez woj­
ska rosyjskie, przyczem szczególniej odnosi się 
to d o  L w o w a  i t y c h  o k o 1 i o, d o k t ó ­
r y c h  s c h r o n i l i  s i ę  g a l i c y j s c y  " >'  
g n a ń c y .  Ponieważ w tych wiadomościach, 
które usuwając, się od wszelkiej kontroli, znaj­
dują się z'pewnością prócz wiadomości prywa­
tnych także ustępy tyczące się spraw w o j s k o ­
wych i politjrcz.nych, przez co szpiegostwo mo­
głoby się łatwo rozszerzyć, wy siąpi się na przy­
szłość przeciwko temu przemycaniu lisiow z 
największą energią.

Przestrzega się zatem ludność przed przemy­
caniem i dalszem wysyłaniem niecenzuiow. - 
nych listów i wiadomości jaknajusilniej zazna­
czając, że każda osoba przytrzymane przj pi yt‘- 
myeaniu lub dalszem wysyłaniu takich listów 
zostanie a r e s z t o w a n a  i s ą fi o w i w o - 
s k o w e m u  o d d a n a .

Komendy dworców kolejowych. ;uiz,<- 
wszystkie odnośne wojskowo warty i oddzimy 
mają surowy nakaz przeprowadzania perjpiK- 
cznych kontroli w tym kierunku u osob prze ­
bywających do Krakowa lub o p u s z c z a j ą c e  ci i  

miasto.
C. i k. K o m e u d a T w i c r d z y.

Przerwanie komunikacyi telegraficznej z
Włochami. „Kuryor Poznański” i inno pisma 
wielkopolskie z niedzieli zamieszczają następu­
jący telegram:

Berlin, 12 lutego. Wszelkie związki telegra­
ficznie z Wiochami są przerwane. Przesyłka tele­
gramów odbywa się z Frankfurtu, Monachium i 
Bazylei przez pocztę.

„Pos. Tagebl.11 dodaje do tego od siebie, że 
przyczyna tej przerwy jest niewiadomą. Można- 
by przypuszczać, że poza tem ukrywa się jakieś 
zarządzenie p o l i t y c z n e  Włoch, stojąc-e w 
związku z wojną, coby nie było pocieszającym 
objawem. Temu jednak sprzeciwia się fakt, że 
telegramy można wysyłać listownie, a w razie 
ewentualnej mobilizaeyi przerwanoby całą ko- 
munikacyę pocztową. Należy więc odczekać 
bliższych danych, aby nie popaść w fałszywie 
wnioski.

Los robotników zagranicznych w Niemczech.
Czytamy w „Dzienniku Poznańskim11:

Minister spraw wewnętrznych rozporządził, 
że robotnicy zagraniczni mogą za kartami legi- 
tymaeyjnenii z roku 1914 pracować w Niem­
czech tylko do 31 marca b. r. Dlatego muszą 
zgłosić się o nowe legitymacye do miejscowych 
władz policyjnych najpóźniej do 15 marca. Ro­
botnicy zagraniczni bez legitymacyi zostaną po­
tem aresztowani i jako aresztanci wojenni będą 
zatrudniani jedynie za odżywianie. Powrót ro­
botników zagranicznych do Królestwa Polskie­
go i Galicji na wiosnę i wogóle nadal jest zupeł­
nie niemożliwy.

Arabska awrantura wybuchła wczoraj na pla­
cu Szczepańskim, gdzie pokłóciły się dwie po­
średniczki drobnego handlu,.prze kupkam i1 zwa­
ne. Od słówek przyszło do słów. do tych dobit­
niejszych wyrazów, wreszcie ręko - i nogo - czy­
nów, zapaśniczki przeszły jednocześnie do o- 
fenzywy, a skutki tych były opłakane dla je­
dnej, t. j. Anny Pekluder, którą przeciwniczka 
ciężko poturbowała. Wezwane Pogotowie bpa- 
trzyło P., rapaśniczka jej zaś wymyślała podo­
bno jeszcze ze trzy godziny po zajściu faktu.
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Wiadomości o zaginionych.jBANK G A L IC Y J S K I
dla handlu i przemysłuOgłoszenia o zaginionych umieszczamy w tym dziale za opłatą 1 K. za jeden raz. 

Należytość należy nadesłać z góry.

Sebastyan Małochleb j Antoni Kwolek
k. u. k. Festungsartilerie Nr. 2 Ein. Freiw. L. I. Reg. Nr. 2, o-
komp. 14. Feldpośt 186 poszu­
kuje swej żony i Jana Mało- 

chleba.

Edward Lemański
Res. Esk. Ul. Reg Nr. 1, Feld- 
post Nr. 6, poszukuje Modesta 
Sieranta, właściciela realności w 
Zakopanem, który brał udział 

przy Legionach.

M ichał J a w o rs k i
kierownik szkoły lud. w Harcie 
górnej pow. Brzozów, obecnie 
ranny w szpitalu w Neudek, 
Czechy, poszukuje swojej żony 
Michaliny, nauczyc. z Harty gór­
nej z synem Zdzisławem. Ła­
skawe wiadomości uprasza pod 

powyższym adresem.

becnie znajdujący się w Reser- 
vespital Nr. 2 Albrechtskaserne 
Abt. Nr. l.Zimmer 125 Wien 2/8 
poszukuje swego stryja ks. An­

toniego Kwolka z jasła.

K azim ierz B ie law sk i
zn.noujący się obecnie w K.u.k, 
Rcst-tyespital w Seebach, koło 
Villacl', (Karnten) poszukuje swo­
jej żony Marceli z Doliny, sio­
stry Kornelii Karczewskiej ze 
Stryja, brata Michała Różyckiego, 
wachmistrza żandarmeryi obwo­
du krakowskiego i Ks. Dzieka 

na Hipolita Zaręby z Doliny.

Antoni Bober
kierownik szkoły z Tuligłów — 
powiat Rudki, obecnie ranny w 
Volksgartenspital Nr. 1. Abt. V. 
Lir.z, prosi ti wiadomość o żo­
nie Michalinie z Werbowskich 
Buberowej z synkami Tadziem 
i Zdzisiem, o rodzicach, tudzież 
o bracie Bartłomieju, jedn. och. 
19 pp. obr. kraj ,  o których od ' 
połowy sierpnia niema żadnej 

wiadomości.

w Krakowie, Rynek gł. L. 25
otwarty c o d z i e n n i e  z wyjątkiem n i e d z i e l  i ś w i ą t  

od godziny 9 do 12 przedpołudniem.
K a s a  B a n k u  przyjmuje wkładki na książeczki 
w kładkow e i rachunek bieżący, wypłaca zwroty, 

przyjmuje spłaty rat hipotecznych i weksli.
W ypłata wkładek, złożonych obecnie, nie podlega 

ograniczeniom  moratoryjnym.

I
w Krakowie, Pilarska 1

otwaita codziennie z wyjątkiem niedziel,i świąt
od 9-tej do 12-tej wjpoł.

Przyjmuje wkładki i oprocentowuje takowe 
po 4Y2°/° od dnia złożenia, wypłaca zwroty, 
przyjmuje spłatę rat hipotecznych, weksli etc.

BANK GALICYJSKI ULA HANDLU I PRZEMYSŁU
urzęduje również w Wiedniu, I., Am Hof, 7. parter. 
(Gmach c. k. uprzyw. austr. Zakładu kredytowego dla 

handlu i przemysłu).

Powiatowa Kasa Oszczędności urzęduje 
również w Wiedniu, w lokalu „Ustredni Binka", 
I., Schottenring 1. od godz. 10-tej do 12-tej w poł. 

Przyjmuje wkładki i wypłaca zwroty.

Potrzebny zdolny

pomocnik
z działu koionialnego do firmy

WujŁiecli Olszowski
Kraków — Mały Rynek.

Krwawe
5 kg pom arańczy m alinow ych  K 3 60 
5 „ k a la f io r ó w ..............................K3*20

franko za pobraniem

Siar. Spsnghero, Trpst.

NA PO ST 
r NA POST

i Śledzie
i w wielkim wyborze i tanio po- 
lleca chrześcijańska Spółka han- 
! dlowa — Jagiellońska !. 9.

C. k. porucznik, Leopold Ba­
licki, Land<turmbat. 1/33 Feld- 
post 41, prosi o bliższe w iado -: 
mości co do swej żony, Jadwigi 
Balickiej, zamieszkałej do czasu 
zajęcia Lwowa przez Moskali 
w Rozdole, obok Stryja, powiat 

żydaczowski.

[L. 140390/1914 
I. a.

i*■5?. G ł O S  N A R O D U
U

Stanisław  Koneczny
w Czarnym Dunajcu, poszukuje 
Weroniki W illner z siostrą i z 
dzieckiem, i Feliksa Willnera z 
Myczkowiec, powiat Lisko. — 
Ktoby cośkolwiek o nich wie  ̂
dział, raczy łaskawie mnie zâ  

wiadomić.

Siaczyński Szymon
obecnie: Deutsche Klinik, Ab. 
prof. Schmidt 108. Prag, poszu­
kuje żony Anny Siaczyńskiej 
z Szybalinowa powiat Brzeżany, 
matki Tekli Siaczyńskiej z Ko- 
ropatnik powiat Brzeżany i Jó­
zefa Adama z Koropatnik powiat 
Brzeżany i prosi.t o 'ad reśy  swo­

ich znajomych.

Gyula Nikolaus
Inf. Reg. Nr. 45. obecnie w Ma- 
rodenhaus d. Roten Kreuzes II. 
Abt. in Illir. Feistritz Krain, po­
szukuje swoich rodziców. Łaska­
we wiadomości uprasza pod 
 powyższym adresem.____

Stanisław Turzański
z Rzeszowa obecnie w szpitalu 
na M orawie'w Trebiczu Lazaret 
Zamek. Poszukuje swej żony 
Anny z córką 8-letnią Zofią. 
Ktoby wiedział o jej pobycie 
raczy łaskawie donieść pod po­

wyższym adresem.

Jan G ąsiorowski
z Borysławia poszukuje żony 
Erazminy z dziećmi, oraz Ks. 
Wojciecha Karasia i Ks. Adama 
Chlebińskiego. — Wiadomości 
uprasza pod adresem: Jan Gą­
siorowski, k. k. Milit. Eisenbahn. 

Sicherungsabteilung. Krynica.

Ktokolwiek by znał adres żony 
mojej Antoniny, która uszła na 
Węgry, raczy łaskawie podać 

mi takowy pod adresem :
Józef Drewko

Grybów Poste restante 22 O d­
dział żandarmeryi.

Na prow incyl nabywać można w następujących miejscowościach.

Marya M azurkiewicz
z Biecza (Galjcya) obecnie w 
Reporyi (w Czechach obok Pragi) 
prosi o adres swej bratowej 
El ż b i e t y  Ma z u r k i e w i c z o we j  

z Biecza.

Ktoby posiadał jaką wiadomość 
o legioniście ze Lwowa

Adamie Frydlu
I pułk, I batalion, III kompania
II pluton, raczy zawiadomić ro­
dziców pod adresem: Maniowy 
p. Harklowa (w szk le ludowej)

powiat Nowy Targ.

G rzegorz Dubas
były konduktor M. K. Elektry 
cznej we Lwowie, obecnie Ober- 
swej przy F. J. B. 18., poszukuje 
jager żony z trojgiem dzieci pod 
adresem : Res. spital Turnhalle 
in Wiirbenthal. Ostreich Schleis

Stanisław  Cebula
poszukuje swojej żony Katarzy­
ny i bratanicy Zofii Cebulówny. 
Ktoby cośkolwiek o nich wie­
dział, raczy je łaskawie o mnie 
zawiadomić lub mnie da znać 
pod adresem : Stanisław Cebula, 
Eisenbahn-Sicher. Abt. Krynica- 

Zdrój.

Antoni Terlecky
ur. w Utycznie w Galicyi, należ, 
do Land. Inf. Reg. Nr. 33, V. komp. 
obecnie w Marodenhaus d. Ro­
ten Kreuzes ił. Abtail. in Illir. 
Feistritz, Krain, poszkuje swej 
żony z dwojgiem dzieci. Łaska 
we wiadomości uprasza pod po­

wyższym adresem.

Jan Rzeszoś
nadkonduktor kolejowy ze Lwo­
wa obecnie w Nowym Sączu 
w kasam i obrory krajowej, po­
szukuje syna swego Jana Rze- 
szosia pomocnika handlowego. 

Ktoby ze znajomych wiedział 
‘ o jego pobycie raczy łaskawie 

donieść pod podanym adresem.

Michał W iniarski.
Drużków pow. Horodenka prosi 
o/łaskawe podanie swego adresu 
wszystkich krewnych i kolegów 
pod adresem : Michał Winiarski 
k. u. k. L. Inf. Reg Nr. 32 Masch. 
Gew. Abt. II. Komp. Bautsch 

Mahren.

Marceli Ściobłowski
oficer Leg. polsk. Insbruck (Ti- 
rol) Gamisonsspital I Abt. Zug 
34. prosi o podanie wiadomości, 
względnie adresu matki Anny 
i kuzynki p. Wandy Mycawko- 
wej — zamieszkałych przedtem 

w Samborze.

Andzej Koziołko
z Jarosławia, wieś Piskorowice, 
obecnie w Ridau poszukuje swej 
żony Maryi Koziołko z 5 cioma 
dzie- . i. Ktokolwiek by o nich 
wiec \ raczy donieść pod po- 

yższym adresem.

Jan Mycek
ranny, w Ver. Rekonv, Haus 
Graz, Miinzgrąbenstr. Dominika- 
nerkloster, prosi o wiadomość 
o swojej żonie Katarzynie i ro­
dzicach z Pierzchnego Jaślany 
pow. Mieleckiego. — Również 
inni ranni żołnierze , z powiatu 
Mieleckiego, znajdujący się w 
tym samym szpitalu proszą o wia­
domość o krewnych i znajomych.

B au tsch  (Morawy) — Czermin Bruno.
Biała — Fr. Schmalholz.
Bogum in-Dworzec — K. Schmelzer.
Czarny Dunajec — H. Walicka.
Cieszyn ul. Stefanii — Księgarnia „Stella".

ii ul. Jahna „Dom Narodowy" — K. Kotasówna. 
Dziedzice-Dworzec — Kar. Schmelzer.
Dziedzice Sp. spożyw. — Gaj J.
Freudenthal (Śląsk austr.) — Thiel J. M 
Frydek — Oreł Fr. i Synowie.
Insbruk Erlerstr. 3. — F. Kaltschrnid.
Jordanów — Białoński J.
Kalwarya gł. trafika — Banaś.
Kozy — T. Byrski.
K rzeszowice — Kółko roln. St. Polaczek 
Kęty — A. Bier.

„ — Maks Pipersberg.
Maków — E. Glatman.
M ilówka — Franciszek Knopp.
Ml. B oleslav (Czechy) — Nesnera Pavel.
Mor. Ostrawa — Pospisil, księg. lud.

„ „ — Adolf Perout.
Mszana Dolna — J. Witkowska.
Nowa Góra p. Krzeszowice — Teadar Lasoń 
Nowy Targ — H. Teichner.

„ — B. Massatsch.

Opawa Johannsgasse 2. — Anna Brzeska 
O rłu w a  Śląsk austr. — J. Nowak.
Oświęcim — Księg. kolejowa.
P r ib o r  — Busek Z. drive Alois Busek. 
P r iw o z  k. Mor. Ostrawy - -  K. Miiiler

„ „ * » — J- Kociel.
„ „ „ „ — K. Schmelzer.

Rabka — L. W. Moskalski.
Skawina — Zapałowicz J., portyer kolej 
Skoczów śl. austr. — Józef Kobiela.
Sucha — Księgarnia kolejowa.

„ — Edward Krupka.
„ — Ignacy Porzycki.

Szczakowa — Folga J.
Szczawnica — S. Semmel.
W a d o w ic e  — Księg. Fr. Foltina.
W iedeń II. dworz. kol. półn. — K. Schmel/er 
W ieliczka — Rusecki.

„ — Mandziejowa N.
Z a k o p a n e  — Księg. kolejowa.

— Fr. Głuszek.
— Księg. L. Zwolińskiego.
— „ Podhalańska.
— P. Petecki.

Ż yw iec  — Księg. P. Bielewicza

Antoni Berezowski
landsturmista, k k. Reservespital 
in Seebach bei Yillach, Karntęn 
prosi o łaskawą wiadomość o żo­
nie MARYI BEREZOWSKIEJ i 

, krewnych.

Żołnierz pełniący służbę przy 
Div. Telephon na placu walki, 
dowiaduje się, gdzie przebywa 
obecnie jego matka A n n a  P e n - 
c o w a  wraz z rodzeństwem za­
mieszkała przedtem w Turbii 
ad Rozwadów, oraz brat Ks. R o­
m an  P e n c  przedtem w Łańcu­
cie. Ktoby wiedział o ich obe- 
cnem miejscu zamieszkania ra­
czy mię uwiadomić Feldpostkartą 
pod adresem: Leopold Penc — 
Div. Telephon 45. Feldpośt 86.

Julian Harasowski
Res. Sp- 2 A. w Hodoninie po 
szukuje swej rodziny. Ktoby co­
kolwiek o niej wiedział raczy 
łaskawie donieść pod powyższym 

adresem.

Piotr Hrabowy
rez. korporał rgm. nr. 89 obe­
cnie w Wiedniu XVI. k. k. Wil- 
helminen Spital Filiale Arbeiter- 
heim poszukuje swej żony Tori- 
ki ż 2-giem dzieci z Chiszowic 

powiat Rudki.

a NA POSY

3

u
poleca się znakomite karpie Zatorskie po ce- p- 
nie 2 Kor. 40 h. za 1 klg. — Sprzedaż karpi 
odbywa się codziennie w sklepie n a  p l a C U  K  
Szczepańskim I. 8, oraz na tymże piacu » 
na stanowiskach targowych, nadto w Podgórzu lU  

na rynku głównym we środy i piątki.

Tysiąc robotników i robotnic zdrowych, znajdzie zajęcie
i  we dworach w Czechach i na Morawach od m arca. — Zgłc- 
^  szenia tylko listowne pod adresem : Bronisław K rasicki, Biuro 

robotnicze w Krakowie, ul. G ołębia Nr. 16.
Zamieszkali chwilowo poza Galicyą, będą do miejsc wysłani 
Mi e s z k a j ą c y c h  w Galicyi załatwię w Bochni i Oświęcimiu.

0 *  * * * *  l *  I * * * * * *

Ważne d la  płacących podatki!
O ulgach i opustach podatkowych, jakie przysługują 

ludności na podstawie najnowszych przepisów ustaw 
i rozporządzeń ministeryainych z powodu obecnej wojny, 
udziela bardzo dokładnych iriformacyj bfBrO „S U K I 4 
va Krakowie, ni HroscodersRa L. 26.

Ogłoszenie
Iicytacyi.

Podaje się do publicznej wia­
domości, iż celem sprzedaży wio­
sennego zbioru wikliny w 1915 r. 
z gruntów miejskich w Dzielnicy 
Dąbie-Płaszów i w starem łoży­
sku Wisły położonych, odbędzie 
się w Wydziale I a. (ekonomicz­
nym) Magistratu (II piętro drzwi 
Nr. 22) w e w to re k  d n ia  16-go 
lu te g o  1915 r . o g o d z in ie  12-tej 
w  p o łu d n ie  publiczna licytacya 
zapomucą pisemnych stemplem na 
1 koronę opatrzonych ofert.

Oferty składać należy na ręce 
Naczelnika Wydziału I. a. Magi­
stratu w powyższym terminie do 
godziny 12-tej w południe w dniu 
Iicytacyi.

Wadyum wynosi 300 koion 
złożyć je należy przed dniem li- 
cytacyi.

Warunki licytacyjne otrzymać 
można w Wydziale i. a. Magi- 
stratu/(drzwi Nr. 18) w godzinach 
urzędowych.
Magistrat stoł. król. m. Krakowa 

dnia 28 stycznia 1915 r.

L. 141749/914. 
1. a.

IG.

W ła śn ie  op u śc iło  p rasę!

Ł a t w o  i s z y b k o  po czesku
nauczy się każdy, jeżeli nabędzie

K. B Ł A H Y  i Prof. Dr. S I M K A
Praktyczny

podręcznik naukowy czeski z rozmówkami
Cena K P —, oprawne K 1’30 pocztą o 10 h więcej. — Dostar­
cza każda księgarnia, jakoteż Jan  Svatek, k sięgarn ia  w  Cz. Bu-
d z ie jo w iea e h  Czechy. — Kwotę można nadsyłać w znaczkach 
pocztowych. — W tejże księgarni można dostać: polskie słowniki, 

polskie kalendarze i polskie książki do nabożeństwa.

K A S A  O S Z C Z Ę D N O Ś C I
i kredytu katolickich właścicieli Realności w Krakowie 

ulica Lelewela (. 14
urzęduje bez przerwy w dnie powszednie od godziny 10-tej do 12-tej rano

Przyjmuje wkładki na oszczędność i oprocentowuje 
po 5Y2°/o od następnego dnia złożenia oraz  opłaca po­
datek rentowy 1 Ya0/® z własnych funduszów.

Przyjmuje członków i udziela pożyczek wekslowych 
i hipotecznych pod warunkami dogodnymi.

Dłużnikom swoim zaleca częściowe spłacanie za­
ległych długów i odsetek, gdyż po upływie moratoryum 
może Kasa zażądać spłaty całej kwoty dłużnej.

D y r e k c y a .

URZĄDZONA WEDŁUG NAJNOWSZYCH WYMAGAŃ |

FABRYKA WYR0B0W MASARSKICH

l  J Ó Z E F A  B I A L S K A
- W KRAKOWIE, FL0RYAŃ8KA 5t,;FIila: SZPITALNA 19.

POLECA W  ZAKRES.MASARS TWA W CHODZĄCE WYROBY 
W  JAK NAJLEPSZYM  GATUNKU I O WYBORNYM SMAKU.

PRZESYŁKI ODWROTNĄ POCZTĄ ZA POBR.

i i ; :*g
apisw uioas

Fabryka atawr. sznez. I ep«c. laczRłuyeć
p«l firaą

R. R Ż Ą C A  i C H M U R S K I
w  K ratow i* , ai. t o .  Oart r ud y  L. 4.

wyrtólo pod fcaatroią koatoył Przeayełew ej T ew . LokwMrt«K» 
krat. pełecoao yrrts to i  Towarzystwo 

W ady a la crata i  aztaczae . odpowiadające skbKte* d ren . środom: 
BiMAśMoJ. OtenMMeraktei. SełterskleJ, Vfcby, lt o a fe o t ,  Mwła*w«c 
ludzieł i p i c y d a  tocaateza Jak: litową, brwaawą, jodtową, i o tow tą , 
kwaśaą. oraz hau wady i*łaorjd*o i  p r a p t o  prof Jawerdtkgo  
Sprzeda* eząpttowa w ayU d w fB aryack  Ceaaifel aa M a a ia  darmo.a

Podaje się do 'publicznej wia­
domości, iż celem oddania w przed­
siębiorstwo dostawy obuwia dla 
straży pożarnej i zakładu czysz­
czenia miasta na przeciąg roku 
1915. odbędzie się w niątek dnia 
19 lutego 1915 roku w W y­
dziale I. a. (ekonomicznym) Ma­
gistratu piętro II. drzwi Nr. 22,
0 godzinie 12-tej w południe, pubh- 
czn i licytacya przez otwarcie zło­
żonych pisemnych i znaczkami na
1 koronę ostemplowanych ofert.

Wadyum wynosi 500 koron.—
Kwotę tę należy poprzednio zło­
żyć w Kasie miejskiej i do oferty 
dołączyć kwit depozy owy.

Biorący udział w Iicytacyi wi­
nien ofertę podpisać własnoręcznie 
i zamieścić w niej oświadczenie, 
iż zna dobrze warunki licytacyjne 
i że zobowiązuje się do nich ściśle 
stosować.

W arunki na powyższą dostawę 
wydaje się w Wydziale I. a. Ma­
gistratu w godzinach przedpołud­
niowych codziennie do dnia licj- 
tacyi włącznie.
Magistrat stoł. król. m. Krakowa 

dnia 3 lutego 1915 roku.

lakład św. Jozefa
dla osieroconych chłopców fundacyi Pio­
tra Michałowskiego założony w r. 1848

w Krakowie 
przy ul. Karmelickiej I. 66.
ma na składzie: rośliny doniozkowo, 
cyklameny, prymulkl, palmy w wlolklm 
wryborzo I ł. p. oraz nasiona cgrodowo 
i postawna, drzawka owocowa pionno 

i Darłowo, krzowy ozdobno. 
Wykonuje toż bukioty, wiązanki, kosza 
k«intowa 1 wiońco pogrzobowo, -  doka- 

racya sal.
Są do nabycia ziomnlaki.

82-letnia staruszka
wdowa po weteranie z r. 1863 
utrzymująca syna i córkę nieule, 
czainie chorych, prosi o wsparci- 
Łaskawe datki przyjmuje Adm. 

•Głosu Narodu".
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